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W S P O M N IE N I A .  
Zmiana rządu w Piotr? 
]cowic 1 793 .

Wczoraj  Jzbom sejmowym doniosł,  Rząd N a ­
rodowy 7 .0  Xże M ic h a ł  R a d z iw i ł ł  z ł o ż y ł  Na­
czelne dowództwo s i ły  zbrojnej narodowej.  
Izby Senatorska i Poselska ieJnomyślni e  w y ­
brały W od zem  naczelnym Jenerała S k r z y ­
neckiego  posiadającego w całeni  wojsku zu ­
p e łn e  zaufanie.  Na odbytej  poprzednio ra­
dzie wojennej/ ,  wszyscy obecni  Jenerałowie  
zgodzil i  się aby to ważne dostoicnstwo S k r z y ­
neckiem u  oddane zostało.  —  Sejm ogłos i ł  na-  
stępuiącą odezwę do wojska.  , , Reprezentanci  
Narodu Polskiego W  połączonych Jznach Sej ­
mowych na Scssji d. 26 Lutego r.  b- zpbpani,
bodąc oczy w iste In i prawic świadkami nieustra­
szonego w tylu c iągłych morderczych walkach  
inęstwa rycerstwa Polski ego,  wytrwałości  one-  
go w ponoszeniu tylu ciężkich trudów, przy­
krych s łot  i niewygód , patrząc na  zasłane  
trupami n ieprzyjació ł  okolne pola Stol icy,  na 
to mnóstwo wiedzionych jeńców,  na te zdoby­
te działa,  na te sztandary,  godła nieustraszo­
nej Jego odwagi ,  „pswiadcgąią, ze Wojsko Po l ­
skie znakomicie zas łużyło  na wdzięczność Oj- 
czyzny swoicj,  że Sejm iuż obmyś l i ł  i obmy-  
ślać nieprzestanie  tak s łu szni e  należnych na­
gród walecznym wojownikom sw o im ,  oświad­
cza oraz,  iż póki będzie  iniał  takie zastępy,  
takich Wodzów,  Sęjm nie pozwoli  sobie o lo-  
sach Ojczyzny rozpaczać.  N iech  więc wszyst­
k ie  szyki  pod bronią zostaiące t rw a iąw sw em  
inęztwje,  w swym nieustraszonym zapale w per 
Wnej ufności ,  iż n i epod leg ło ść  i swobody na­
sze zwycięskim orężem tylko odzyskane l  U -  

stalonc być mogą i b ęd ą . “

Wczora j wojska spoczywały po onegdnjszcj  
walcę którą porównać można do bitw najs ła­
wniejszych.  Szczegó ły  dowiodą żc tylko Po ­
jący zdolni byl i  z tak ipm męztwcin odpierać j 
pokonywać tak przewyższającą l ic shę  wieprzy* 
jgcioł.  -r- Wczoraj  na P ra d ze  spalono zabudo­
wania mogące przeszkadzać działaniom z szań­
ców, —  Dzi ś  w nocy snuiących sig Kozaków  
pod Pragą,  odpędzono ki lku wystrzałami.

J ó z e f  L e m a / t ik i  który zabi ł  Jenerała l los-  
syjskiego,  nie iest z 4go pułku iak by ło  do-  
nies ionem , lecz z pułku Grenadjcrów.

Jenerał  K ru ko w icc k i  zdał  obszerny raport  
o działaniach woiennych d. 19 b. rn. z którego  
umieszczamy wyjątki .  Jenera ł  G ie łg u t t  b y ł  o- 
becny działaniu 3ch Bataljonów pu łk u  5 i 
sam z wielką zręcznością k ierował  ruchem  

'ich ws tec zny m, k tóry ostatniej tylko k o n i e ­
czności i ruchu ogólnego b y ł  skutkiem.  Przy  
tej czynności  raniono konia pod wspomnio-  
uyiri Jenera łem.  Podporucznik S ta d n ic k i  Kon:  
poprowadzi ł  i gden z plutonów piechoty,  d]a 
wydobycia działa ugrzeznionego.  Walecz ny  
len młodz ien i ec  w pośród najmocniejszego  
kartaczowego ognia,  własnym przyk ładem za-  
chgcaiąc żołni erzy  , wiele  się przyczyn i ł  do 
uratowania tej armaty.  Gdy szwadron pułku  
3go ułanów postawiony w assekuracji dział  
p ó ł  Ratcrji Podpułkownika K onarsk iego , z 
p ułk i em się w 2giej l inji po ł ączy ł ,  Pułków:  
Amb: S k a r ży ń sk i  maiący poleceni e w przypa­
dku wspierać i te 4  działa i szwadron ułanów  
W assekuracji  dział  zajmował .  Co do szcze­
gólnych odznaczeń się w boiu,  za s łuży ły  na



po ch w a ł ę  B a t e r j e  K onarskiego-, B ie l ic k ie g o  i 
7 'u rsk ieg o , k t ó ry ch  zwinność ,  męs two i c e l ­
ność  w s t r ze lan iu  pa th i ę tnemi  b ę d ą  d la  nie- 
p r z y i a c i e l a .  W  Batcr j i  K o n a rsk ie g o  l eg ło 
ś m ie r c i ą  B o h a t e r ó w , P o ruc zn ik  P a c z y ń s k i  i 
P o d p o ru :  R z e w u s k i  Fel ix .  Odznaczyl i  się w 
t y m  dn iu  P o d p u łk o :  P łą c z y ń s k i ,  Ka p i t an  T o ­
m a sze w sk i  i P o d po ru :  T ro iA s k i  ch lubne  o d n i e ­
śli r any .  Wa le czny  Maior  A la ru s zc w sk i  2 k roć  
r a n n y ,  do s t a ł  s ię j lo  n iewol i ;  Pod po: T u r z y  li­
s k i  po l e g ł  zgonem mężnego ,  Pod  po: R o zn ic c -  
k i  cięko r a n n y .  Podpo:  D o b r o w o ls k i  wys ł an y  
d l a  uczyni eni a  dywer s j i  n i ep rzy iaci e lowi  na 
iego p r a w e m  sk rz yd l e  , wszędzie  gdzie  n a j ­
większe  n iebezp i eczeńs two  groz i ło ,  znakomi t e j  
Waleczności  daw a ł  dowody.  P o dp u ł ko :  Jnże n :  
Ł in s e n b a r th  z Podpo r ucz n i k i e m od Sap e ró w 
N o w o s ie ls k im  i iego o d d z i a ł em  pod ogni em 
ka r t aczowym , Uskutecznial i  wszystkie  p r z e ­
p r a w y  dla dz i a ł .  O d z n a c z y ł  się świetni e  w 
t e j  walce P o dp u łk o :  H T o n ic c k i , Ma ior  K a r -  
n o c k i  i G o sie w sk i , Kapi :  S ta r z y ń s k i)  Z b y s z c -  
u s k i  i K o n o p a c k i.  Po ruczn i :  S z y l le r ,  Rzes-zo- 
la r s k i  i R r c a ń s k i i  Podpo :  R o z u ie c k i . W  d.  
20 b. m. gd y  ogi eń  dz i a łowy  rozpoc zą ł  się na 
ca ł e j  l inj i ,  p iechota  moia  (donos i  J en e r :  KrU- 
ko w ie ck i )  ustawiona b y ł a  w kolumnach  do at-  
l a ku  w znaczne j  odl eg łośc i  za Dywi :  J e n e r a ł a  
S k rzy n e c k ie g o ', gdy coraz  bardz i e j  zwiększa ł  
s ię ogień n i eprzy j ac i e l a  i ko lumny iego coraz 
s i ln i ej szy  p rzypus zcza ły  a t t ak  w celu op an o ­
wan ia  o lszyny,  o d e b r a ł e m  rozkaz  Wzmocnienia  
l i nj i  t egoż  J e n e r a ł a .  Usku t eczn i ł em  to B r y ­
gada G ie łg u t ta .  B rygada  M a ła c h o w s k ie g o  po- 
s u nę ł a  s ię naprzód  w dy re kc j i  ha lewo od o l ­
s zyny ,  tak aby p u łk  Gty w ko lumnach,  do a U  
t aku  s t a ł  w l e j  l inji  z bn l e r j ą  Ł a p iń s k ie g o  , 
m i ę d z y  Batal jot iami .  Pt i łk  2gi  z ba ł e r j ą  B ie l ic ­
k ieg o  s t a ł  Za n im  o 200 k roków w as sekurac j i .  
O d e b r a w s z y  w eż wacie  J e n e r a ł a  S k r z y n e c k ie g o  o

p rz ys ł a n i e  mli k i lku  d z i a ł , p r z e s ł a ł e m  ich 1 R ie- 
l i c k ic g o , k tó r e  po lew ej s t r on i e  i obok olszy­
ny postawione zos t ały .  W id z ą c  pomimo tego 
p i żewagę  n i ep r zy  i aciel skiegb o g n i a ,  r o z k a ­
za ł e m  Kapi tanowi  R ie lic k ie rn u  4 now e działa  
do ł ączyć  do tych k tó r e  b y ły  w cz y nn oś c i ,  
lecz w tejże chwil i  odeb rawszy  rozkaz  z lu ­
zowania I la ta ł jonów Dyw-izji J e n e r a ł a  S k r z y -  
nec/ciegO ' , j ioleci łein Jone:  G ie łg u d o w i  mocniej  
w es przy ć Ty ra l j e ró w  w olszynie  bnlaj joi iein 
P od pu łk o :  T V roncckiego  , b ry g ad ę  zaś Jene :  
M a ła c h o w s k ie g o , po suną ł em ba rdz i e j  nap rz ód ,  
n ostatnie  4 r y  dzia ła  Kap :  R ie lic k ic g o  p o ł ą ­
czy eni do t y c h ,  k tó r e  iuż przec iw n i ep r zy ­
jacielowi dz i a ł a ły .  Dz i e ln y  ogień  tej bnter j i ,  
r ówn ic  iak świe tne  inęztwo 2ch bataljor.ów p u ł ­
ku Igo  i iednegO ba l a l jonn  p u ł ku  5, w sk u t ­
ku s i lnego i dwuk ro tne go  na ta r c i a  , zmus i ł y  
n i eprzy jac i e l a  riie tylko do zaniechania  a t taku 
na o l s z y nę ,  ale i do ods t ąp i en i a  nam wzgór­
ków za olszyną będących .  Znaczna  mass,a iaZ- 
d y  ni  e p rzy  i a c i d  s & i r j  zaczęła  sie. wówczas po- 
suwać Jsu ba tc r j i  R ie lic k ic g o .  Dla ws t r z yma ­
nia lej a t t aku ba t er j a  -Ł a p iń sk ieg o  zm ie n i ł a  
stanowisko i l ozpocząwszy si lny o g i e ń ,  tak 
ce ln i e  swoie r z uc a ł a  g ro m y  , że c a ł ą  tę iuz?- 
dę  dô  na jspieszni e js ze j  p r z ym us i ł a  ucieczki .  ' 
Ł a p iń s k i  n ic t ra cąc  chwil i ,  l ul a ł  się z 4ma dz ia ­
ł ami  na miejsce za ię te  p r Z e z  dz ia ł a  z D yw i ­
zji J en :  S k r z y n e c k ie g o ,  gdz ie  dż ia ł a i ąo  wspó l­
n i e  z K ie le c k im ,  Zmusi ły n i ep rzy jac i e lsk i*  
dz ia ł a  do mi lczeni a .  Dowódzdy tych 2eh ba-  
te r j i  , r ównic  iak Wszyscy Off icerowie do nich 
należący , „a najwyższe Zasługują pochwały .
!N a j in ę ż rt i c j szyć h nawe t  zadziwjać mog ła  i cli 
możność  i wyt rwałość  w najs roższym ogniu n i e-  
p rzyi ac ie l ski t n , 2 dz ia ł a  miel i śmy  zd em on to ­
wane , l ecz  dzi e lny  Po ruczn ik  G ra b o w ic c k i  
wszys tki emu  za r adz i ł ,  p r o w ad z i ł  ie znowu w 
O g ie ń ,  i dopó ty  czynne  b y ł y ,  dopóki  n ie*



p rzy i ae i r l sk i e  ba t e r j c  n i eza mi lk ły .  O d zn ac zy ­
li się r z ą d k i e m  męz twem Poi  uczni cy ' : Al a s io - 
sk i, G rabow iec/ii, Po dpo ruczn i k  D u c h o w s k i, 
Podof f ice r  'żu ko w sk i  i Ka n on j e r  Z a b o r s k i ; 
P o ru c z n i c y :  E n g e lh a r t , B ia lsk i i PodporucZ-  
n i k  K w a śn ie w sk i, Podofi lcerow ie : R y c h lic k i , 
C lirzą śc icw sk i , W o źn ia ko w sk i  i G a rb a rc zyk , 
Ż o ł n i e r z e :  G r o d z k i , S ta n iszew sk i , M ig icrz-  
kiew icz  i K ukiew icz. P u ł k  1 p i echo ty  l injo:  
n i eo dża łowana  pon io s ł  s t ra t ę  w Kap itan i e  Cće- 
ch a ń skh n , k t ó r y  waleczności ą swoią  p r z yc zy ­
n i ł  się do zdobyci a  s tanowczego p u nk tu  ol­
szyny , a zdobywszy ią  i rzuc iwszy się na n i e ­
p rzy jac i e l sk i e  d z i a ł a ,  ka r l a czem u g o d z o n y ,  
po l e g ł  iak boha te r .  Kapi tanowie  : G órsk i, ZJ<g- 
b ro w sk i , P o r u c z n i c y :  D zie w a n o w sk i, J a b ł - 
kow ski , P o d po ru cz n i cy :  G o rczyń sk i , D obio- 
w o ls k i , R e fe ro w sk i  i C isow ski r a n n i :  K a p i ­
tan  S ic ś ic r zy ń sk i  z c iężkiej  r any  umar ł .  Lżej  
r a n n i :  Ka p i t an  B o g o le ć k i , Po ru :  Z a d u n a jsk i  
» S tęp ko w sk i,  postanowi l i  pozostać W sze r egach  
z P u łk u  5go li: r an iono  Kapi ;  P lan tów skiego  
Pod por ;  M a jzn e ra , K o ła czyń sk ieg ó , G ałeckie­
go  i O bnchow icza, 3 ostatni  zostaią iedryakw 
sze r egach .  Z P u ł k u  2go r an iono  Po dpo r :  Arrf,- 
szyna . Z P u łk u  (igo Kapi :  B a u er ,  Poruezni :  
R yb ick ieg o , C zyżew skiego, i PócJp: W  aubach . 
N iep od obn a  świe tnie j  się odznaczyć w hoiu , 
męz lwe in ,  z imną  k rw ią  i przy t omnośc i ą  w d o ­
p e łn i a n i u  danych  po ruczeń  iak Oficerowie mo-  
’rgo S z t ab u ,  Maior  B rea ń sk i  wspóln i e  z Kapi :  
F ilip ko w sk im  i Pod po r :  D obrow o lskim , wiele  
"p ł y w a l i  nn pow tó rne  zn ies ien ia  o l szyny  Ka- 
P ,: Fiszer  Por :  sśoś i Podpo r :  W o ls k i ,  L ć s i l  
Ł edochow ski, z wie lką  odwagą  prowadzi l i  pod 
Największy ogień  y lziała  hasZe,  Ma io r  ArnholcL  
Kap i :  Ż a n d ro w icz  i Pó r :  W o d n ic k i,  t udzi eż  
P o zn a ń sk i,  odznaczyl i  się odwagą  i 
"  P u ł k u  Im odznaczyl i  się Ma ior  K iek ier-  

n ick i,  Kapi .  D ąbrow ski i B obo lcck i , Podpo:

zdolnością.

G o rczyń sk i  1 T có ia ń sk i  Pod o f  .W e so ło sk ij  S t er :  
Szopa jisk i, J e d liń sk i, S k a p s k i, F iiew iaroski, 
T a fiło s k i ,  K u lesza , JAleier, O lęchi. Ż o łn i e r z e  
K a m iń s k i,  J w a ń sk i , D o in in u ls tyd , S zu m sk i, 
i C h o iń s k i  Z P u ł k u  5go pie :  li: celowali  o d ­
wagą Maior  G noińśk i, Kapi :  P la n to sk i, G ra ­
bowski, N ie s ik ó w sk i  i P ia c h e ć k i  Po r :  M isz-  
kow ski, Po dpo r :  M a jżn er  E erd: K o ła c zy ń sk i  
i L eszczyń sk i.

( Arb. n a d .J  Z po ruszeń  n i ep rzy j ac i e l a  w d; 
24 b.  u). z p o ł ud n i a  i W d.  25 z r a na  Ba tc r j a  
p r zy  Żol i bo rzu  p r zez  A r ty l l e r j ą  Gwardj i  n a ­
rodowej  W at-sz: usłużona* stawszy się p u n k t e m  
w każdym mSmenci e  zdo lną  do wspi er ani a  n i e ­
śmie r t e l nych  czynów n i e śmi e r t e l n eg o  W oj sk a  
Polsk:  J W .  ła d  j s ta w  H rab ia  O strow ski
Marsza ł ek  Se jmu  pie rwszy  Ka no n j e r  Ar ty l l e -  
r j i  Gwardj i  na r a d :  n i epo mn y  na swe powoła­
n ie  na jp i e rw  zame ldow a ł  się dowódcy tej  ba- 
t e r j i  iako c z ł o ne k  Arfy l e t j i  narodu:  życzący 
być  czynnym w sp rawie  tak nam mi ł e j  Ojczy­
zny.  -L_ W ie l e  W p rawdz i e  m łodz i eży  zac i ą gnę ­
ło  się w s zer egi  f ormu iącego  się bata l jonu wol- 
nych  S trze lcó w  P o d la sk ic h  i wie lu  z nich z 
zupe łnen i  dot ąd  pośw ięcen i em się w sp ł awić  
kochane j  Ojczyzny,  c h ę tn i e  znosi  t r u d y  i zno ­
je  w obozach p r ze zn ac z en iu  żo łn i e r z a  w łaśc i ­
we , że zas są i t acy k tó r z y  od chwil i  zacią- 
gnienia  się do szer egów tćgoż ba ta l jonu ,  ic-  
dni  pod poz o re m słabości* d r u d z y  uzyskawszy 
urlopy* t akowe  p r z e t r zy m a l i  i b ezczynn i e  baa 
wią w stolicy; o s t r zega  się p r ze to  iż ieżel i  t a ­
cy Panowie  W p rzec i ągu  4S god zin do obozil  
bata l jonu S t r ze l ców Po d l a sk i ch  nie p o w r ó c ą ,  
t akowych l i s t a  imienna  dla umieszczeni a  we 
Wszystkich p i smac h  pub l i c zny ch  p o da ną  b ę ­
dzie .  O s t r ze że n i e  zaś t akowe tiie ściąga się 
by na jm n ie j  do '  tych k tó r zy  należą  do 2ch kom-  
pan j i  r zeczonego  bata l jonu z r ozkazu  wyższej  
w ładzy  dla u b r a n i a  i u zb ro i en i a  się z obożti
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w y s ł a n y c h .  G o ł ę b i o w s k i . — Gć!y L s z a r e l y  co r a z  
b a r d z i e j  f i a p c ł r n a i ą  s i ę  r a n i o n e m i  nas ' zemi  r y ­
c e r z a m i  i z a b r a n e t n i  n i e p r z y j a c i ó ł m i ,  o n e g d a j  
c hwi lo wo  za b i l e t a m i  k w a t e r n i c z e m i  r o z e s ł a n o  
r a n i o n y c h  , W d o m y  o b y w a t e l s k i e .  M i e s z k a ń c y  
s t o l i c y  u b i c g a i ą  s i ę  w u s ł u g a c h  o b r o ń c o m  s w o ­
i m .  W c z o r a j  do  i e d n e g o  z n o wo  u t w o r z o ­
n y c h  lazaretovv p r z y  w i e z i o n o  P o d o f f i c c r a  n i e ­
p r z y j a c i e l s k i e g o  ę i ę ż k o  r a n i o n e g o .  J e s t  on r o ­
d o w i t y  l j o s s j a n i n  z G u b e r n i  P u ł t a w s k i e j  , a z o ­
s t a w a ł  p r z e z  2 l a t a  w p u ł k u  m a i a c y m  g a r n i ­
z o n  na  W o ł y n i u .  P o  o p a t r z e n i u  go n a t y c h ­
m i a s t  p r z e z  C h i r u r g a ,  g d y  s ł u ż ą c a  o b e c n e j  w 
t y m ż e  l a z a r e c i e  O b y w a t e l k i  t u t e j s z e j ,  z a c z ę ł a  
o b m y w a ć  t w a r z  i e g o  b a r d z o  k r w i ą  z b r o c z o n ą ;  
ś c i s n ą ł  ią s i l n ie  za  r ę k ę  i p r a w i e  o m g l a ł .  Po 
o b m y c i u  " t w a r z y  , s ł u ż ą c a  p o z n a ł a  ż.c t e n ż e  
P o d o f f i c e r  t e m u  p ó ł t o r a  r o k u ,  g d y  s ł u ż y ł a  w 
B u l n i e  , k o c h a ł  s i ę  w n i e j  , i ż y c z y ł  a b y  z o ­
s t a ł a  iego ż o n ą ;  l e c z  w y i a z d  iej  P a n i  do  W a r -  
s z a w y ,  s t a ł  s i ę  p r z y c z y n ą  o d w ł o k i  t e g o  z w ią z -  
J4 U ,  —  M i ę d z y  z d o b y t e m i  o n e g d a j  n a  n l e p r z y -  
i a c i e l u  k o f u n i ,  z n a j d u i ę  się  ś l i c z n y  A r a b s k i ; 
z  o s i o d ł a n i a  p r z e k o n a ć  s ię  m o ż n a ,  że  n a l e ż a ł  
d o  J e n e r a ł a .  —  O k o l i c e  R a d o m i a  są  u w o l n i o ­
n e  o d  n i e p r z y i a c i ó ł ;  s ł y c h a ć  że  i o k o l i c e  L u ­
b l i n a  s ą  i uż  o s w o b o d z o n e .  —  K o s s y n j c r ó w  k i l ­
k a  t y s i ę c y  o n e g d a j  i w czor a j  p r z y b y ł o  do W a r ­
s z a w y ,  i e s t  to L u d  w e s o ł y  i p r a g n ą c y  w a l k i .  

R O Z K A Z  D Z I E N N Y  D .  6  L iUego  1 831 . ^
P rze c h o d z i  na  s top ień  Dlaiora: w  h o rp :  Jnze:  

W i l so n  Józ:  Kapi :  tej  kl; P o s tcp u ią  na  K a p i ta n ó w -  
l e j  kl-  w Lor:  Tnze; Kapi tano:  9ęj kl: Ilorotiyńskl  
Kar :  BHzWski  Fel:  Lelewel  Jan,  P ostęp  nią n ą  K a ­
p i ta n ó w  Hej k k  Kor: In z :  Poru:  Thomas  J a n ,  
Bauman Ant:  Leszczyński  Fr:  Biel iński  E(l: i Horain 
Mich:  P o s tcp u ią  na  P o r u c z n ik ó w  w  Kor: Inz,e: 
Po dpo :  Starowofśki  Fr :  Jabłoński  Fi l :  Przyrembe l  
Mich:  Kamieński  K o n *  i Raudau Grz:  P rz e z n a c z o ­
n y  zostaie w Kor: A r t y :  P od pu ł :  Dobrzański  J ł a :  
na Dowóńzce 5 kompani i  Rezer:  i P a r ku  Ar tyl ler j i  
P rz e c h o d z ą  n a  M a jo ró w  w Kor: A r t y :  Kapi tano:

lę j  k h  Bielicki Rućl: z przeznaczeniem na Dowódcę 
liry;  lej  Art:  Ju rkówski  Wal :  Cichocki  Kar:  Przed-  
pe łs lu  Fe l :  ze Skoły . npl i :  z przeznacz:  na Dówódz:  
3 kom- Ąrt :  Jaszowski  Józ: piń.ski Fr :  z komp:
2ej lek:  z p r zez e  na Dowótlz* kom: lej  lek: Art ;  
pie:  Koryzna  Kry:  na Dowód* kom: oej lek: pie: 
Najmanowski  An; i Tur sk i  Toin:  P o  Stępnia na  K a ­
pitanów? l e j  Tel: w K o /p :  A r t y :  Kąpi ta:2>j l :  Wer-  
pechowski  Kaź: Głnszczyl iski  Kaz: Zagórski  Kaj:  
Rzepecki  On; Ot to J^k: Benezet  For:  Metze Jan , 
Koch An: Nnrzymski  Ad: Flasieński  Jan,  Richter  
Mieli: Solecki Józ: Węgl owski  An: Kozuchowski  Józ: 
P o s tęp u ją  na K ap i:  2 ej k l:  w  Korp: A r t :  Porucz:  
Ąd am %i  Sta: Kleniewski  Seb: Stol tzinan Kar:  Ra­
szewski  Dy z: Masłowski  Dyo;  Lewandowski  Grz:  
Gołębiowski  J a n ,  Zajkowski  Er :  Nieszokoć Win:  
Kamie no brodzki  Mich:  Kosmowski  Bar: A r nd t  Pa: 
Bagiński  Sta:  i Jakubowicz  Ant :  P  o Stępnia na  Po-  
y n c z : w Korp: A r t y :  Podpo:  Czyz Sam: Kwaśnio- 
ws k iZ e n :  Bielski Dom; Grabowiecki  Jac: Giedrojć 
Jus;  Skracha Jer:  Kłassen Sta: Horain i Główczyński  
Józ:^ lssajski  Leo:  i W in ni ck i  Ant:  IV ch o d zą  (lo 
s łu żb y  i u m ie szc ze n i  zostaią.  w Batteryi  4ej Al ty:  
i lekko;  t .  Podpo:  Joz: Puzyna,  w s topniu Porucz:  
w Batter:  2ej Art ;  Jekkokon: uwolniony ze s-lu^by 
Po dpo ru :  Niemoiewski  Ad: P rze n ie s io n y  zostaią- 
Do  P u ł k u  Gre:  Podpo;  Uszyński  Józ: z Korpusu Jnzc: 

D O NI E SI E N I A.
S ł użący  pr zy  przenoszeniu rzeczy z g u b i ł  P I S T O ­

L E  1 znapi sem na luf ie , , Jacob Ku c ke u r e u t e r ”  NT 2 
a na garnku , ,G:  Lud :  Fącht  a Berlin;”  Znalazca ra ­
czy oddać 4o S k ł a dó w Banku przy ul icy Sto Jańs- 
Jdej w kościele dawniej  Jezuickim Podoffi: Weter t  
Fi l ipowi  Knapp .  Dr ugi  pistolet  z tej  pary iest u 
Włascic iala ,  zgubiony więc nikomu się nie przyda* 
Znalazca 30 Z ł .  nagrody odbierze,

Para  P I S T O L E T Ó W  Hiszpańskich , dzielnych * 
okazałych wraz z formą do kul  za Z ł .  144 13iórze 
Jufor;  na pr ze c i w Poczty:
O ^ ^ K O N  wraz Z Si od ł em i munsz łukiem iest  do 

sprzedania za cenę umiarkowaną.  Dowiedzieć 
się można pr zy  ul iey Nowolipie Nr 24-59.

P ar a  KONI  z Janek pocztowe,  gniąde,  chude,  bo­
ki  poobrabiane,  iederj z tych najchudsze wy tarte na 
grzbiecje,  z siodłem skradzione zostały z u l i c y  No­
wo Senatorskiej  w tyle poczty.  Kt oby p nich mia* 
wiadomość rac^y udziel ić  do Głównego P o c z t a m i  
W Warszawie za nagroda.


